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Wczoraj, jako w Niedzielę po dniu Przemienienia 
PAŃSKIEGO, kilka tysięcy okolicznych wieśniaków, przy- 
było znowu do miasta i napełniło Świątynie PAŃSKIE, 
głównie zaś Kościół Archi-Katedralny i Metropolitalny 
Sgo JANA, gdzie z kornem czołem, ponawiali gorące mo- 
dły do PANA ZasTĘPÓW. 

Wczoraj w Kościele XX. Augustjanów, w czasie 
Summy, Amatorowie i Artyści, wykonali dzieła religij- 
ne: Mszę iu B.Józ: Hajdena, i Ofertorjam Karola Mi/- 
łera, pod dyrekcją Józefa Brzowskiego. 

Przez Najwyższe Rozkazy J. C. R. M., otrzymują rangę za od- 
znaczenie się w służbie: Regestratora Kolegjalnego: W Kancela- 
rji Ogólnego Zebrania Warszaws: Depart: Rzą: Senatu, p. o. Młod- 
szego Pomocnika Sekretarza W oltanowski, i Urzędnik do pisma 
Szymanowski; p. 0. Kassjera w Admini: Xtwa Łowiec: Grapow, 
Urzędnik Zarządu Naczelnika Wojennego Gub: Lubels: Konaszew- 
ski, i Urzędnik do korrespondencji o nieograniczenie urlopowanych 
w Zarządzie Naczelnika Wojen: Gub: Warsz: Konopka; Urzędnicy 
Kancel: w Zarządzie Okr: Nau: Warsz:, Starsi: Dorantowicz, Kg- 
szyckti Jankowski, i Młodszy Kester; Dziennikarz Zarządu Ober- 
Policmajstra m. Warsz: Wydz: 1go Waimski; w Dyrekcji drogi żela: 
War:- Wiedeń: Dziennikarz Heppen, Kassjer stacji kl: 1szej ///qso- 
wicz; Zawiadowca stacji kl: 2giej Klimkiewicz, Zgorzelski i Za- 

„ górski, Młodsi Rysownicy, 7Trzetrzewiński i Smoniewski; w Rom: 
R. S. W.iD., Urzędnicy Kancelaryjni: w Wydz: Admini: Ogólnej 
Salerno di Colonna i Jaworski; Sekretarze kl: 3ej w Wydz: Wy- 
znań Gepner, Urzędnicy Kancel: tejże Kommissji: kl: 1ej Czosnow- 
ski, kl:Zgiej Turski, kl: 3ciej Giedrojć i Wysócki, kl: 4tej Cha- 
włowski 2, Baliński, Przewuski i Kopczyński; w Kancel: Rady 
Opiekuń: Zakładów Dobroczyn:, Sekretarz kl: 3ciej Gierzyński i 
Trzciński, Rachmistrz Chromiński, Archiwista i Dziennikarz 
Chrostowski, i Kancelista kl: żgiej Dqbrowski, Pomocnik Expedy- 
tora Kom: R. S. W. iD. Rożniecki; Rachmistrz Wydziału Wojsko: 
w Rządzie Gub: Warsz: Manulewicz-Majdanouhłu, i Regestrator 
Archiwum w Magistracie m. W arszawy Szeklueki; Pomocnicy : Kon- 
trolera Warszaws: Rassy miejskiej pomocniczej Czartoryski, i Se- 
kretarz Wydz: Wojskowego w tymże Magistracje Gładysz; Pisarz 
Smętarza Rzymsko-Katoli: w Powązkach Szułe, i p.o. Expedytora 
Pe w Tomaszowie Mastelski. | 

„Główna Kassa Oszczędności. — W tygodniu upły- 
nionym do d. 30 Lipca (11 Sier:) r. b. włącznie, wydano 
xiążeczek nowych 45, 'na które, tudzież na dawniejsze, 
w 214 wnioskach, złożono rs. 4,090 k.35 (zł. 21,269). 
Na żądanie 34 Uczestnikom wypłacono (prócz procentu 
za r. b., rs. 9 kop. 27/3), rs, 1,641 kop. 39 (zł..10,942 
gr. 18), i umorzono xiążeczek oszczędności 11. Przeto 
Uczestników 5,470, posiada kapitał rs. 181,238 k. T"/a 
(zł, 1,248,253 gr. 25.) 

We Czwartek, to jest dnia 15 b, m., z powodu Odpu- 
stu w Rokitnie, wyprawiony będzie drogą żelazną po- 
ciag spacerowy do Brwinowa i Grodziska. Pociąg ten 
odejdzie z Warszawy 0 godzinie Smej z rana, a wracać 

qdzie: z Grodziska 0 godz: 4*/s; z Brwinowa 0 go- 
dzinie 5tej po południu. AN 

Pozostała Familja po ś.p. Hippolicie Łewandowskim, 
zaprasza Krewnych i Przyjaciół, na żałobne Nabożeń- 


stwo, jutro, jako w dzień imienin, i blisko rocznicy 
zgonu Jego, w Kaplicy Powązkowskiej, przy poświę- 
ceniu nagrobka, o godz: 10tej z rana, za duszę Jego 
odbyć się mające. 

Nadesłane do Redakcji Kurjera ofiary na odnowie- 
nie Kościoła Powązkowskiego, dod. 10go b. m.,a wy- 
noszące w ogóle zł. 681 gr. 25, złożone zostały na rę- 
ce JW. Rz. R. Stanu Andrau/t, Prezydenta m. Warsza- 
wy, jako Zarządzającego głównie odnowieniem tej 
Świątyni. 

Znany powiększej części uczącej się młodzieży Skład 
ciążek, materjałów pismiennych, rysunkowych ima- 
larskich, J. Błaszkowskiego, naprzeciw Szkół publi- 
cznych exystujący, świeżo zaopatrzony został we wszel- 
kie przedmioty, uczniom do nauki potrzebne, które 
przy rozpoczynających się do szkół wpisach, ma za- 
szczyt polecić. Nadto, dogadzając żądaniom tej części 
miasta, sprowadził rozmaite przedmioty biórkowe, jak 
przyciski do papieru, kałamarze ozdobne, laki it. p., 
bardzo gustowne papiery, narzędzia rysunkowe i ma- 
terjały malarskie. Wszystko w rozmaitych gatunkach, 
po cenach stałych, jak najprzystępniejszych. Rejscejgi 
mianowicie są tanie, bo za reparacje nic płacić nie 
potrzeba. 

Dla miłośników sztuk pięknych, niema pożądańszej 
i przyjemniejszej rozrywki, jak zwiedzać ga/erje obra- ` 
zów, i tam przypatrywać się utworom pędzla, nasycać 
się rozkoszą. U nas, gdzie użyteczność we wszystkiem 
przemogła, i tego rodzaju zbiorów nie ma, miejsce zaś np. 
jak Wzlłanów trochę oddalone od miasta, a bez nara- 
żenia się na wydatki obejść się niepodobna; musiemy 
przeto pocieszać się odwiedzinami pracowni naszych 
artystów, a zaprawdę pochlubić się możemy, iż mamy 
kilku,co z zamiłowaniem uprawiając swój talent,wysoko 
go podnieśli. Przed kilka dniami widzieliśmy pracownię 
znakomitego artysty, malarza poety, P. Zampżego, gdzie 
z zachwyceniem można przypatrywać się jego robotom. 
Liczne potrety, jakie ukończył, odznaczają się nietylko 
uderzającem podobieństwem, ale świetnym; żywym ko- 
lorytem, śmiałością pędzla, rysunkiem i różnicą po- 
między sobą. Nadto, obrazy kobiet pełne wdzięku, w u- 
biorach wprawdzie modnych, ale tak przez artystę fan- 
tazjowanych, iż każdy taki portret, może nietylko być 
pamiątką rodzinną, ale także stanowić ozdobę niepo- 
spolitą jakiejkolwiek wyborowej galerji. Mniejsza o por- 
trety; Pan Lampi, co odziedziczył talent po ojcu, któ- 
rego sława po całej Europie zabrzmiała, celuje w od- 
daniu najdobitniejszem, wszelkich najbardziej rażących 
zmian dnia, wschodu, południa i zachodu słońca; a bar- 
wami tak wiernie ogień gorejącego nieba maluje, iż 
można powiedzieć, że z tyłu obrazu zapalona pochodnia 
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przyświeca. Widok, na któryśmy patrzyli przeszło całą 


godzinę, wystawia zwaliska jakiegoś zamku nad mo- 
rzem, do którego zachodzące słońce jakby do kąpieli 
spuszcza się. Dla kogo P. Lampi ten obraz maluje, nie 
„wiemy, to jednak pewna, że wiele prawdziwej rozko- 
szy ten dozna, kto nabędzie to arcy-dzieło. 

Wirtuoz Fortepjanista Felix Jaroński, 0 którego ta- 
lencie pisma nasze już poprzednio wspominały, w tych 
dniach przybył do Warszawy. 

Dla dopełnienia udzielonej wczoraj wiadomości o 
spuszczeniu się ba/onu P. Tardźniego, wraz z Danielem, 
winniśmy dodać, iż grunt, na którym wysiadł, należy do 
P. Brühla, i położony jest od 3 do 4ch wiorst za War- 
szawą. Obywatelem zaś m. Warszawy, 0d którego P. 
Tardini obok jak najlepszego przyjęcia, doznał zara: 
zem pomocy, przez ofiarowanie mu tak własnej swej 
bryczki pod Samsona, i bagaże, jako i wierzchowca pod 
niego samego, jest W, Karol Kzopff, właściciel posses- 
syi, zamieszkały przy ulicy Zakroczymskiej. Jego 
to głównie uprzejmości i zajęciu się, winien P. Tardi- 
ni,i ułatwienie przy wylądowaniu i powrót swój do mia- 
sta, inaczej bowiem w trudnem byłby położeniu. Z nie- 
cierpliwością oczekujemy na daniela, którego chcieli- 
byśmy ujrzeć po tej napowietrznej wędrówce. Wczoraj 
już posłano po niego, do właściciela gruntu, na którym 
P. Tardini spuścił się z Samsonem, a gdzie tymczaso- 
wo był pozostawiony. 

` Zarząd Instytutu wód mineral: Dra Struve w Ogro- 
dzie Saskim, ma zaszczyt zawiadomić, że wszelkie zle- 
cenia na napoje gazowe, mianowicie: /żmonady gazo- 
we na winie czerwonem i oranżady gazowe, nie- 
mniej na wszelkie wody w butelkach, i kąpiele mine- 
ralne, cennikiem objęte, nateraz w możności jest usku- 
teczniać. Nadmienia, że dzień przestania wydawania 
wód na abonament, nastąpi w ciągu przyszłego mie- 
siąca. 

(A. n.) Znowu przy jednej z główniejszych ulic, pod 
Nr 297/8, przybył nowy Skład Galanteryjny; a wszy- 
stkiego tam dostanie, o czem tylko pomyśleć, bo od ta- 
siemki aż do pachnidła, od drobnej szpilki aż do wa- 
żniejszych towarów, Pomijając uprzejmość właściciel- 
ki, gdyż tą cnotą zalecają się wszystkie nasze składy, ży- 
czę jednak powodzenia, bo każda nowość winna być po- 
partą. — X. Z. 

Do liczby większych budowl kończonych w r. b. 
w Warszawie, zaliczyć należy ozdobną kamienicę dwu- 
piętrową, o 2ch gankach i ITtu oknach frontowych, 
wzniesioną przy ulicy Tamka, i 

Małoletni Artyści Kamilla i Mirosław Marcinkiewi- 
czowie, © których przybyciu do Warszawy, donieśliśmy, 
w swoim czasie, zamierzyli we Czwartek, to jest 15 b. 
m. dać w sali nowej Resursy przy ulicy Długiej, o go- 
' dzinie lej z południa, koncert; na którym wykonają na- 
stępujące dzieła: Wielką fantazję Szopena, Ramilla 
Marcinkiewicz; La pompa di festa, Wż/mersa, Miro- 
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sław; Fantazję z Łucji LOES Se PI Kamil- 
la; Romans Tka/berga i Melodję Liszta, Mirosław; No- 
ktarn iwielki Walc Szopena, Kamilla; nakoniec Galo- 
padę chromatyczną Liszta, Kamilla i Mirosław. Cena 
biletów których dostać można tak w mieszkaniu Kon- 
cercistów w hotelu Litewskim Nr 33, jako też w Skła- 
dzie nót Kłukowskiego przy ulicy Miodowej, a w dzień 
koncertu, od godz; 10 rano przy wejściu do sali, wyno- 
si. rublasr: kop: 27/2 na ubogich; dzieci płacą połowę, 

Kupiwszy chór instrumentów u Pana Johana Giera, 
przekonałem się przez znawców, iż te są bardzo do- 
brze zrobione i wystrojone. Składając za to podzięko- 
nie Panu Glier, poczytuję sobie za przyjemny obowią- 
zek rekomendować go potrzebującym muzycznych in- 
stramentów, jako fabrykanta pochwalnie się swym za- 
wodem trudniącego. — Dowódzca Połtawskiego puł- 
ku piechoty, Pułkownik, Gołowaczewski. 

Wezoraj w Teatrze Wielkim przywołani: po Bale- 
cie Djabeł kulawy, Panna Anna Straus 2-kroć, i Zar- 
nowiecka, oraz PP. Meunier i Kwiatkowski. W Tea- 
trze Rozmaitości, po Kom: Od/udki ż Poeta, PP. Ko- 
morowski i Rychter; po Kom: Stłuczona Filiżanka, 
PP. Stolpe i Chomtński; po Rom: Stronnica 24ta, 
Panny Fruzżńska i Skrodzka. 

Według listu z Karlsbad, dany tam koncert na rzecz 
pogorzelców m. Krakowa, odbył się lgo b.m. Sala była 
przepełniona. Biletów po 2 zł: reń:, sprzedano przeszło 
100. Xiążę Wejmarske dał za bilet 100 złr., tyleż Xżę 
Esterhazy, iP. Epstejn. P. Rutsch z Wrocławia ofia- 
rował 100 talarów. Wiele osób płaciło po 50, 25, 10 i 
5 złr., tak, że dochód wynosił przeszło 3000 zł: reń; 
(12,000 złp.).— W Marjenbadzze, składki, jak mówią, 
wynosić mają 1000 złr. Zbieraniem ich, trudniła się 
Pani Hadolińska. 

AMERYKA. — Nowy Prezydent Stanów Zjedn:, uło- 
żył już swój gabinet; główna jego osoba, jest P, Daniel 
Webster; gabinet ten budzi powszechne zaufanie. — 
Na skutek decyzji rady wykonawczej stanu Massachu- 
set, znany z zamordowania swego kolegi, Profesor 
Webster, miał być ściętym w dniu 30 Lipca.— Nowy 
Prezydent wydał już odezwę do Senatu, o zamierzonym 
kanale przez między-morze Panama, 

Austra. Wiedeń 7go Sierpnia, — Uważano wielki 
ruch gońców pomiędzy Wiedniem a Frankfurtem. — 
Xiążę Ryszard Metternich bawi ta od dni kilku. — Spis 
ludności w Węgrzech, wykazał dotąd 8 miljonów ma- 
dziarów.— W Peszcie i Budzie nanowo zakazano su- 
rowo noszenia znaków rewolucyjnych. — Nowe prawo 
o prassie, nakaże podpisywanie artykułów. — Flotta 
turecka stoi koło Korfu, iwypłynie na morze Adryaty- 
ckie, by działać z tyłu na powstanie w Bośnji i A/banfi. 
— Z Bulgarji donoszą, że tam udajesię wielka deputacja 
do Sułtana, dla przedstawienia zażaleń prowincji prze- 
ciw urzędnikom i właścicielom tureckim; spodziewają 
się tam wiele dobrego z tej deputacji. 
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Kraków 6go Sierpnia. Nieustraszony mularz Piotr 
Kralczyk, © którym wspomnieliśmy onegdaj, doko- 
nał szczęśliwie pierwszej części zamierzonego dzieła. 
Z największem wszystkich przytomnych podziwieniem, 
spuścił na linie, nieuszkodziwszy w niczem sklepie- 
nia, Krzyż przeszło 1*/a centnara ważący. Dziś pracu- 
je nad rozebraniem całej chwiejącej się tacjaty Kościo- 
ła. Poniżej Krzyża jest posąg kamienny wmurowany, 
Błogosławionego Iwona Biskupa Krakowskiego, fun- 
datora Kościoła Dominikanów. Posąg ten w równie 
dobrym jak i Krzyż stanie, obiecał Kra/czyk Przeoro- 
wi XX. Dominikanów odstawić. Licznie zebrana Pu- 
bliczność towarzyszy nieustannie pracy jego. 

Ciągle podziwiają śmiałość Piotra Kra/czyka. Już 
wydobył i figurę Sgo Dominika, i prawie nietkniętą 
spuścił po sznurze. Ma on nadzieję, iż zdjęty przez sie- 
bie Krzyż, będzie jeszcze sam zakładał na Kościele XX. 
Dominikanów. 

BELGJA. — Pan Thiers z rodziną udał się do Spa, 
zkąd wyjedzie w dalszą podróż do Niemiec. — Wykaz 
urzędowy ruchu handlowego w Be/gjź wykazał bardzo 
dobry wypadek. 

FRANCJA. Paryż 6go Sierpnia. — W przyszłą So- 
botę Prezydent da wielki obiad pożegnalny oficerom 
gwardji republikańskiej iżandarmerji ruchomej. Do po- 
dróży robią ciągłe przygotowania, jakkolwiek dotąd nie 
wiadomo, przez które miasta Prezydent przejeżdżać 
będzie; organa bonapartystowskie zapewniają, że Pre- 
zydent pragnie, by jak najmniej hałasu o tej wyciecz- 
ce robiono.— Z powodu obozn w Wersalu, spór roz- 
dziela Jenerała Changarnier i Ministra wojny. — Izba 
zatwierdziła projekt o kolejach żelaznych do Nantes i 
Bordeauc, oraz zobowiązała kompanię, by wagony 
klassy Żej opatrzone były drzwiami oszklonemi, i całe 
były zamykane. — Wczoraj, po niesłychanem gorą- 
cu, które dochodziło do 3! stopni Reaumiura, spadł 
deszcz tak ulewny, że niektóre zulie Paryża pozamie- 
niał w rzeki; w innych miejscach woda od 4 do 5 stóp 
dochodziła; widziano człowieka, który pływał na ulicy; 
na niektórych ulicach sklepy zostały załane; na placu 
przed ratuszem, który wyglądał jak wielkie jezioro, ko- 
nie miały wody po piersi.— Od wielu lat tylu cudzoziem- 
ców nie bawiło w Paryżu jak teraz; ruch w biurze pasz- 
portowem jest niezmierny także, bo mnóstwo Pa: 
ryżan wś koleje żelazne, zwłaszcza północna, 
mają wiele do czynienia, — W d, 26 Lipca flota fran- 
cuzka morza Sr ódziemnego, złożona z Tmiu okrętów 
linjowych, i z ách fregat parowych, przepłynęła ciaśni- 
nę Gibraltarską; według jednych udaje się ona do Cher- 
burga, według innych do Buenos-Ayres, gdzie prze: 
ciw Rozasowi myślą nareszcie energicznie wystąpió. 
— Na kolejach żelaznych urządzają wszędzie pociągi 
Spacerowe, które za bardzo tanią opłatą przewożą tam 
! na powrót; tłumy ludzi z tego korzysta, — Koszary 
dla robotników, zwane Cité Napoleon, mają być ukoń- 


czone wkrótce, tak postanowiono na zebraniu akcjo- 
parjuszów, z których głównym jest Prezydent Rzplilej. 
— Ciągle spodziewają się jakiej odezwy Prezydenta 
jeszcze przed ferjami.— Izba w tym tygodnia zapewne 
skończy swe prace.— Nowe prawo wyborcze po- fe- 
rjach zapewne zmienione zostanie.— Rząd Rzplitej 
zwrócił uwagę na kongres legitymistów w Wzessba- 
den; potwierdza się wiadomość, że rząd pruski zabronił 
odbycia tego kongresu wAkwźsgranie,— W Gwadelupie 
kommisja likwidacyjna przyznała już za 30,372 nie- 
wolników, 14,260,565 fr. wynagrodzenia; ogólna li- 
czba murzynów za których wynagrodzenie należeć się 
będzie, wynosi 86,611.— Wylew Renu w kilku miej- 
scach ważne zrządził szkody.— Xiążę Rivas b, Poseł 
hiszpański, przybył do Marsy/ji w drodze do Barce- 
lony. — Kommisja rządowa zajmuje się opatrywaniem 
mieszkań klasy uboższej; w 200 domach przeszło zabro- 
niła wynajmować lokale, z powodu, że te były niezdro- 
wemi.— Sprzedają tu jawnie przekupnie portret Hr. 
Chambord z podpisem: Henryk Vty Król Francji. — 
W Wiessbaden spodziewają się oprócz Hr. Chambord, 
Xcia Pawła Wźrtembergskiego. P. Berryer wyjechał 
już do Wzessbaden. 


GRECJA. — Pan Lamartine przybył tu z Smyrny, i na- 
tychmiast odpłynął do Marsy/ji. — W całym kraju zaj- 
mują się wyborami municypalności. 


HiszPANJA. — Jenerał Concha został mianowany Je- 
nerałem-Kapitanem wyspy Kuby, dokąd zKadyzu ciągle 
wyprawiają posiłki. — Poseł angielski Lord Howden 
już konferował z Ministrem spraw zagrani:; Królowa, 
w tych dniach go przyjmie.— Finanse Hiszpanji z każ- 
dym dniem polepszają się. 

Niemcy. — W Hendsburgu wyleciała w powietrze 
część laboratorjam, w której nabijano puszki z karta- 
czami; kilka domów zostało uszkodzonych; ogień szyb- 
ko ugaszono; forteczna część miasta nie poniosła szko- 
dy.— Pod Wok/de zaszło spotkanie; 150 strzelców 
niemieckich z 4 działami, za szańcami ukrytych, przy- 
jęło na pół strzału działowego kartaczami 600 Duńczy- 
ków z2 działami; w ten sposób zamieniono tylko po- 
między sobą kilka strzałów. — Rejencja Xięztw za- 
wiesiła na czas wojny niektóre artykuły ustawy, — 
Austrja, Bawarja, Wirtemberg i Hanower, postano- 
wiły wmięszać się do sprawy Xięztw, by położyć ko- 
niec rozlewowi krwi. — Z n ite boju nic ważnego nie 
donoszą o ruchach wojsk; obie armje szańcują się jak- 
by nie myślały o spotkaniu się, ale tylko o staniu w miej- 
scu, — Pomiędzy jeńcami zabranemi przez Duńczy- 
ków, znajduje się wielu Oficerów pruskich. — Dekre- 
tem Króla Pruskiego, przywrócony został order Lu- 
dwiki, i ten rozdany będzie kobietom, które w dwóch 
latach zeszłych, odznaczyły się usłagami dla dobra kra- 
ju. — Rząd pruski myśli zaprowadzić oszczędność 
w armji. 


. 
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SZWAJCARIA, — Stronnictwo radykalne w całym kra- 
ju obchodziło jak najświetniej rocznicę nadania nowej 
ustawy. — Departament policji doniósł, że rząd fran- 
cuzki nie przyjmuje wychodzców do legji cudzoziem- 
skiej w 4/gźerze, ale pozwala na przejazd przez Fran- 
cję do Ameryki lub Anglji, jeżeli wyjeżdżający z Szwaj- 
carji wychodzcy, są dobrze opatrzeni w pieniądze. 

WŁOCHY. — Z Piemontu mają oddalić ze 300 wy- 
chodzców. — W Genuż utworzyło się towarzystwo z 2 
miljonami kapitału, dla popierania handlu z Indjamt. 
— Konsul jen: Peruwjański doniósł, że w Carabaya 
odkryto bogate kopalnie złota. — Sprawa hiszpańsko- 
neapolitańska daleką jest załatwienia. — Kardynało- 
wie prawie co dzień odbywają posiedzenia; w Rzymie 
spodziewają się ciągle ogłoszenia ważnych praw orga- 
nicznych. — W Neapolu proces 42 unitarjuszów zbli- 
ża się do końca. — Król Neapolu postanowił wypłacić 
angielskie pretensje wyłącznie z skarbu sycylijskiego. 

ROZMAITOŚCI. — Niezbyt dawno donieśliśmy o ogło- 
szonym konkursie, dla wykonania medali, mających słu- 
żyć jako wynagrodzenie, za odznaczające się wyroby, 
z wystawy całego świata wLondynie w 1851r. Ustano- 
wiona przeto w tym celu Kommisja, już wydała swój wy- 
rok, skutkiem którego, zaszczyt pierwszeństwa odnieśli: 
P. Hippolit Bonnardet z Paryża, Lemard C. Wyon i 
John Hancock z Londynu, M. L. Wiener z Brucelli, i 
M. Gayrard z Paryża. Z tego powodu, dzienniki fran- 
cuzkie z zadowoleniem mówią o anglikach, oddających 
należną sprawiedliwość, obcym i francuzkim arty- 
stom. — Wystawa opery Meyerbeera, pod tytułem: 
Prorok, miała kosztować w Paryżu 900,000 franków, 
a w Berlinie 15,000 talarów. — Słynny skrzypek Au- 
gust Moeser, bawi obeenie.w Brazyljci La Plata, zbie- 
rając sowile owoce swego pięknego talentu. — »Cze- 
mu kochana żono, tak wcześnie się przebudziłaś?” »Bo 
mi muchy dokuczliwe spać nie dały.” »Ach, zapewne 
to one na twoje (muchy) tak zawzięcie biją.” 


PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Biegański Fortunat Adwo: z Kromołowa nr 359; Byszewski Józef 
Oby: zKutna nr 584; Frankowscy Gust: Urzęd: z Riele, i Felicjan 
Budow: z Radomia nr. 626; Kłodnicki Jan Sędz: z Częstochowy nr 
1774; Krzyżanowski Lud: Sędz: z Kiele nr 415; de Kuksz Cypr: 
Urzęd: Konsul: Austr: w Warszawie, z Wilezysk; Petrow Rz: Rad: 
Stanu z Nowej Alexandrji; Szczerbiński Wład: z Kujawy nr 467; 
Strzeszewski Jak: Prezes Sądu z Płocka nr 601; Wierzbołowicz Ma- 
rjanna Żona Refe; Stanu z Kalisza nr 1532. 

W yjechali: Cichocki Dom: Oby: do Berlina; Flamm Dawid Dokt: 
do Marjenbad; Grekowski Miko: Art: Baletu do Wiednia; Lanckoroń- 
ska Hr. do Mistowa; Merzbach Samuel Xięgarz do Wrocławia; Zie- 
miecki Lud: Ob: do Poznania; Zaba Rz: Rad: Stanu do Wilna. 


DONIESIENIA. 


Z powodu wyjazdu, są do sprzedania z wolnej ręki: SIODŁO nie 
cò używane, zupełnie w dobrym stanie, roboty z fabryk Petersb:, 
w najlepszym gatunku, z popręgą, trokiem i muosztukiem; a do nie- 


go Czaprak Jeneralski na niedźwiadkach, prawie nowy, i 2gi Cza- , 


prak, także na niedźwiad:, stary; oraz ŁÓŻKO duże, z fabryki Pe- 


tersburgs: Gammsa, palisandrówe, najgustowniej zrobione, w naj- 
lepszym stanie, a wszystko za bardzo umiarkowaną cenę, w domu 
Skwarcowa, na Saskim placu, w kwaterze, gdzie mieszkał Ku- 
śnierz Pielichow. 

Z powodu nastąpić mając wyjazdu, jest do wynajęcia od 
Ś. Michała, na Starem Mieście w dole Nro 41, LOKAL va 2m 
piętrze, składający się z 4ch Pokoi dużych, Przedpokoju i Ku- 
chni angiels: widnej, za summę bardzo umiarkowaną; pragnący 
zaś obejrzeć, raczą się pofatygować każdodziennie między 6 a 
9tą z rana, i między 3cią a Štą z południa. 

IHROWA Żuławska, poocieleniu,gjest do sprze- 
dania przy Nowo-jerozolimskiej drodze, idąc ku Wi- 
śle z Nowego-Światu, zaraz za Strażą Ogniową, 
wprost Parowego Młyna, gdzie ogród Prater i Szyuk, 

przy drodze, u Gospodarza. 

Przy ulicy Żelaznej i Nowolipie pod Nr 2449, są do najęcia 
każdego czasa w przyległej posesji, za ogrodem, dwa POHO- 
NE, Kuchnia i Drwalnia, od Sgo Michała; zaś większe i mniej- 
sze Lokale, z częścią ogrodu, Stajniami i Wozownią. 

Pod Nr 56 w domu P. Węderkowskiego przy ulicy Stare-Mia- 
sto, jest do sprzedania TŁUSTOŚĆ z nóg wołowych; — tamże 
są młode PUDELKI. Wiadomość u Andrzeja Pruszyńskiego. 

IALĄCZ gniada do zaprzęgu i pod wierzch zda- 
stna, z Siodłem, jest do sprzedania w domu Hr. An- 
=» drzeja Zamojskiego pod Nr 1245, od ulicy Stó- 
> Krzyzkiej. Wiadomość u Wincentego Stróża, za- 
raz przy bramie. 

FORTEPJANISTA, przybyły do Warszawy, . tradni 
się strojeniem Fortepjanów sposobem najakuratniejszym, przez 
siebie od lat kilku ulepszonym, na którym polega trwałość utrzy- 
mania stroju i przyjemnej mełodji. ;Potrzebujący, raczą nade- 


- słać adres do Rządcy domu Elerta przy uł: Długiej Nr 543. 


Suchodolski. 


NOONSANANRNAA OP 
KAMIENIE BRUKOWE i GLINA, są do sprze-y/ 


M dania przy ulicy Miodowej Nro 491.— Tamże jest do na- 

jęcia od Sgo Michała r.b. LOKAL, składający się z 2ch// 

M Pokoi, Przedpokoju, Kuchni i Piwnicy, za 135 Rsr. rocznie. 
NOEZ SD ZS RY O PP PM 


Z powodu słabości właściciela, sprzedaje się KLACZ 
gniada, wierzchowa, pięknej rasy, na tęgich no- 
ach, jak nadoskonalej ujeżdżona, i tak spokojna, 
"= że może służyć do wierzchu nawet i dla Dam. 
Bliższa wiadomość w domu przy ulicy Niecałej Nr 614 J, u Stró- 
Ża Karola. 

Osoba młoda, rodem z Prus, i z tamtąd przybyła, udziela Lekcje 
pięknych robót, a mianowicie: uczy wyrabiania z włosów różnych 
familijnych pamiątek, ze złota haftów, z krepy lub haftowanych 
na atlasie fruktów, kwiatów i różnych bukietów, do wazonów bu- 
kietów ze wstążeczek, litografji, Ścieg zwanej, która jak malowi- 
dło wygląda; oraz strzyżonej roboty, Qbstalanki ua podobne ro- 
boty przyjmuje, i w krótkim czasie wykonywa. Mieszka pod Nr 
482 w domu Sejdlera od frontu, od ulicy Podwał, na 2m piętrze, 
gdzie zarazem Osobie płci zeńskiej Lekcje brać chcącej, pokoik na 
mieszkanie odstąpić może. — C, H. 

Potrzebny jest MAJĄTEK ziemski, wartości około 200,000 zł., 
w Gub: Warszawskiej lub Lubelskiej położony, w glebie pszea- 
nej, całkowicie lub w części, z Domem mieszkalnym i wszelkie- 
mi zabudowaniami gospodarskiemi. Ktoby takowy miał do zby- 
cia, może przysłać swój adres do Warszawy, w domu W. Do- 
brycza, na 3m piętrze, od ulicy Senatorskiej. 

Dziś rano ciepła stopni 11. Wczoraj w południe 19. 

Dziś rano wysokość wody na isle stóp 2 cali 5. 

TEATR WIELKI. Jutro, Belizarjusz. 


W Drukarni Kurjera Warsz:. — Wolno drukować. Warszawa dnia 31 Lipca (12 Sierp:) 1850 r.— Starszy Cenzor, L. T. Tripplin. 
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